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                                                                                     „Dzieci moje, oto ponownie

                                                                                     w bólach was rodzę,

                                                                                    aż Chrystus w was się ukształtuje”

                                                                                                                             (Ga 4,19)

MEDYTACJE  

PIERWSZEGO  MISTRZA

A L B A   -   1932   -   R Z Y M

TOWARZYSTWO  ŚWIĘTEGO  PAWŁA

                                                                   5

ANIMA  CHRISTI

Duszo Chrystusowa, uświęć mnie.

Ciało Chrystusowe, zbaw mnie.

Krwi Chrystusowa, napój mnie.

Wodo z boku Chrystusowego, obmyj mnie.

Męko Chrystusowa, pokrzep mnie.

O dobry Jezu, wysłuchaj mnie.

W ranach swoich ukryj mnie.

Nie dopuść mi oddalić się od Ciebie.

Od nieprzyjaciela złośliwego obroń mnie.

W godzinę śmierci wezwij mnie

i każ mi przyjść do siebie,

abym z Świętymi Twymi chwaliła Cię 

na wieki wieków. Amen.
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O   VIA,  VITA,  VERITAS!

Drogo, Prawdo, Życie dusz, o Jezu,

Ty serca nasze łaską wzrusz, o Jezu,

drogą prawdy prowadź nas,

słowem Swoim oświeć nas.


Tobie ufamy, Ciebie błagamy,


miłością Swą napełnij nas, o Jezu.

O Chlebie żywy, Panie nasz, o Jezu,

Ty na ołtarzu dla nas trwasz, o Jezu,

korne serca Twoich sług

spłacić chcą miłości dług.


Tobie ufamy, Ciebie błagamy,


miłością Swą napełnij nas, o Jezu.
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MODLITWA  ŚWIĘTEGO  AUGUSTYNA,

w której prosi się o intymne poznanie i naśladowanie

Jezusa  Chrystusa

Panie Jezu, obym poznał siebie, obym poznał Ciebie,

poza Tobą niczego nie pragnę.

Obym znienawidził siebie i ukochał Ciebie.

Obym wszystko spełniał ze względu na Ciebie.

Obym uniżał siebie, a wywyższał Ciebie.

Obym o niczym innym nie myślał, jak o Tobie.

Obym umartwiał siebie i żył w Tobie.

Obym wszystko, co mnie spotka, odnosił do Ciebie.

Obym prześladował siebie i naśladował Ciebie

i zawsze pragnął kroczyć za Tobą.

Obym unikał siebie, a uciekał do Ciebie,

obym zasłużył na obronę od Ciebie.

Obym bał się siebie i bał się Ciebie, 

obym był zaliczony do grona wybranych przez Ciebie.

Obym nie ufał sobie, a pokładał ufność w Tobie.

Obym chciał być posłusznym Tobie.

Obym do niczego się nie przywiązywał, jak tylko do Ciebie

i był ubogim dla Ciebie.

Spójrz na mnie, abym ukochał Ciebie.

Wołaj mnie, abym ja widział Ciebie

i w wieczności cieszył się Tobą. Amen.

WPROWADZENIE                                           
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                                                               „Żyje we mnie Chrystus” (Ga 2,20)

                                                     „Począł się z Ducha Świętego” (Credo)
                                                    „Jeśli Mnie kto miłuje, przyjdziemy do niego” (J 14,23)                                                                                                                    

Rekolekcje i Nowicjat


Wskazówki i zasady, jakich udziela się odnośnie do Rekolekcji duchowych, w większości dotyczą także Nowicjatu.

Rekolekcje duchowe i Nowicjat to czas ćwiczenia: cnót, praktyk pobożności, Bożego myślenia, które ma doprowadzić do śmierci starego człowieka i sprawić, aby żył w nas Jezus Chrystus.


Zatem oczyściwszy umysł, wolę, serce, należy następnie ćwiczyć umysł w Bożym myśleniu, w pobożności  i w cnotach,  które  później ma się zamiar  praktykować w życiu i z którymi pragnie się wejść do wieczności.


Konieczny jest przynajmniej jakiś okres  czasu, w którym można  uporządkować  życie  i ukierunkować je na wieczność, w którym można odłączyć się od rzeczy stworzonych i wejść w zażyłość z niebem. Konieczny jest pewien łącznik między życiem a wiecznością.                                                                                                         10

W zjednoczeniu z Jezusem Chrystusem podczas Jego życia ukrytego, w łączności z Matką Najświętszą trwającą w wieczerniku zesłania Ducha Świętego, ze świętym Pawłem przebywającym na pustyni, należy dokonać dwóch rzeczy: 1. oczyścić przeszłość, 2. zaopatrzyć się na przyszłość.


 Przeszłość: oczyścić się z grzechu, z uczuć, ze korzeni zła, z trudu, ze wspomnień, z wady głównej, z przyzwyczajeń.


Przyszłość: objąć ją świadomym i skutecznym odnowieniem przyrzeczeń chrzcielnych lub wyborem stanu życia albo specjalnym sposobem naszego zbawiania się i uświęcenia.


Przed rozpoczęciem: Msza święta wynagradzająca, Droga krzyżowa, dzień pokuty; przygotowanie wszystkiego: kierownictwo duchowe, regulamin, klimat otoczenia, umartwienie wewnętrzne i zewnętrzne, określenie celu; Różaniec przed Najświętszym Sakramentem.


Przed rozpoczęciem Nowicjatu odprawia się prawdziwe ośmiodniowe Rekolekcje, które są jakby pierwszym krokiem, zobowiązaniem do postępu, który pragnie się uczynić w czasie Nowicjatu i streszczeniem tego postępu.                       
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Uświęcające działanie duszy polega na naszej przemianie w Boga, „żeby człowiek stał się Bogiem” (św. Ireneusz) poprzez pokarm, którym jest Jezus Chrystus: poprzez codzienne karmienie się Jezusem Chrystusem, który jest drogą, prawdą, życiem. Jest to pokarm dany człowiekowi przez Boga. Trzeba go spożywać i przyswajać. Bóg przygotował ucztę: „zmuszaj do wejścia” (Łk 14,23).


Zatem z jednej strony jest łaska: Eucharystia, Ewangelia (Msza święta, Komunia święta, Adoracja); z drugiej strony nasza współpraca: medytacja, rachunek sumienia, spowiedź, kierownictwo duchowe. „Nie ja, co prawda, lecz łaska Boża ze mną” (1 Kor 15,10), „Jesteśmy współpracownikami Boga” (2 Kor 3,9).


Należy: Trzy razy dziennie odprawiać rachunek sumienia zgodnie z metodą.


Przyjmować Komunię świętą i odprawiać Adorację dążąc do trzech celów, do „przyobleczenia się w człowieka nowego, stworzonego według Boga (por. Ef 4,24).


Odprawiać medytację ćwicząc pamięć, inteligencję, wolę.


Ćwiczyć się w umartwieniu, aby dzięki niemu ukształtować wolę obojętną na rzeczy stworzone: obojętną na to czy jest zdrowie czy choroba, czy otrzymujemy pochwałę czy upokorzenie, czy żyjemy w bogactwie czy ubóstwie, itd. „Chrystus nie szukał tego, co było dogodne dla Niego” (Rz 15,3). Zatem potrzebne jest umartwienie inteligencji, pamięci, woli, wyobraźni, serca, zmysłów zewnętrznych. To wszystko należy bardzo dokładnie praktykować, aż ten święty nadmiar i częste powtarzanie doprowadzą do trwałych postaw oraz śmierci starego człowieka. „Trzeba porzucić dawnego człowieka i przyoblec człowieka nowego, stworzonego według Boga” (Ef 4,22).                                                  12


To właśnie dzięki praktykowaniu umartwienia będzie się kroczyć drogą, którą jest Jezus Chrystus, dzięki Ewangelii i praktyce medytacji będzie się żyć prawdą, którą jest Jezus Chrystus, dzięki przyjmowaniu Komunii świętej, odprawianiu Adoracji, uczestniczeniu we Mszy świętej będzie się mieć życie, którym jest Jezus Chrystus. „Aby ukształtował się w was Jezus Chrystus” (Ga 4,19).

Dla Nowicjusza


Dzień powinien obejmować:


l. Godzinną medytację, dwie Msze święte z możliwością przyjęcia Komunii świętej, jedną godzinę Adoracji Najświętszego Sakramentu.


2. Trzy rachunki sumienia.


3. Trochę nauki i pracy ręcznej.

* * *


I Przeszkoda: zniechęcenie. Wspaniałomyślność zapewnia owoc.


II Przeszkoda: chęć usłyszenia lub przeczytania wielu rzeczy. Potrzebne jest ćwiczenie inteligencji i woli, rachunek sumienia.
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III Przeszkoda: opieszałe zaufanie Bogu osoby mało gorliwej. Potrzeba natomiast wielu umartwień i rozpoczęcia praktycznej realizacji podjętych postanowień.


IV Przeszkoda: zarozumiałe zaufanie sobie. Potrzeba natomiast o wiele bardziej modlitwy myślnej i ustnej niż innych pobożnych praktyk. Łaski wypraszamy modlitwą. Należy przeczytać ‘Wielki środek modlitwy’ świętego Alfonsa.


V Przeszkoda: wiele dusz, nie zdając sobie z tego sprawy, rozpoczyna Rekolekcje, będąc oziębłymi: to ci, którzy już od początku nie zamierzają się poprawić i wykorzenić pewnych słabości, wad, przyzwyczajeń życiowych. Myślą o wszystkim pozostałym, tylko nie o tym, co rzeczywiście liczyłoby się przed Bogiem i co uczyniłoby duszę wolną w biegu po drodze doskonałości.

Konieczność
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Ukierunkowanie życia na niebo jest konieczne zarówno dla osoby, która pomyliła drogę lub jeszcze dobrze nią nie kroczy, jak i dla tej, która idzie pewnie i tej, która musi dokonać wyboru stanu swego życia. Łatwo jest zboczyć z drogi, gdy weźmie się pod uwagę zgiełk świata, namiętności, działanie złego ducha. Dlatego potrzebna jest formacja, abyśmy żyli Jezusem Chrystusem: „Aby Chrystus ukształtował się w was” (Ga 4,19), a tym bardziej, gdy ma się być formą dla innych „jako żywe przykłady dla stada” (1 P 5,3).  


Modlitwa powinna obejmować także uczucia – sferę, w której tak bardzo jesteśmy narażeni na nieuporządkowanie.


Kiedy dusza doświadcza opuszczenia lub oschłości, wtedy powinna więcej czytać i modlić się, aż się lepiej posili i czegoś zasmakuje. Do tego czasu niech się upokorzy i radośnie oczekuje na Boże miłosierdzie.

Szkoła Nazaretu

                                                                 „Aż Chrystus w was się ukształtuje” (Ga 4,19)                                                                                                                 


Formacja musi się wzorować na Boskim Mistrzu: trzydzieści lat życia prywatnego.


Stąd wymaga ona:

1. Ucieczki: odizolowania się od świata, który stanowi szkołę przeciwną do szkoły Boskiego Mistrza: Postulat, Nowicjat, Profesja czasowa; należy szukać odosobnienia i towarzystwa Świętych.
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2. Umartwienia wewnętrznego: pamięci, wyobraźni, pychy, serca, itd.; i zewnętrznego: dotyku, słuchu, wzroku, smaku, powonienia, podporządkowania się rozkładowi zajęć, regulaminowi.


3. Modlitwy: „Beze Mnie nic nie możecie uczynić” (J 15,5), a więc przystępowania do Sakramentów  świętych, praktykowania nabożeństwa do Matki Bożej oraz do świętego Pawła, odprawiania Adoracji Najświętszego Sakramentu i rachunku sumienia. Szczególną wymowę mają słowa świętego Pawła: „Nie zależy od tego, kto chce lub się o nie ubiega, ale od Boga, który okazuje miłosierdzie” (Rz 9,16). Trzeba wejść w królestwo miłosierdzia i poddać się Jego kierownictwu oraz panowaniu.


4. Studium doskonałości: tzn. chcieć zgłębić wiedzę Bożą, wejść w doskonalenie woli, w świętość życia.

* * *


W pierwszej części szczególnie wezmę pod uwagę:


Bóg moim Stwórcą.


Bóg moim opatrznościowym Rządcą.


Bóg moim najwyższym celem.

 To powinno pociągnąć za sobą: pokorę serca, uległość woli Bożej, zachowanie przykazań, praktykę cnót naturalnych i decyzję: chcę się zbawić.

Pierwsza spowiedź sakramentalna.
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W ten sposób zostanie uformowany człowiek prawy (droga oczyszczenia), Jezus Chrystus przemieni go w chrześcijanina (droga oświecenia), aby stał się kapłanem, zakonnikiem, świętym za sprawą Ducha Świętego (droga zjednoczenia).

Klucz życia


1. Życie w swej istocie jest przygotowaniem do wieczności, przygotowaniem, które powinno być wolne od wszelkich zaniedbań i nadprzyrodzone. Przygotowujemy się do naszej  wieczności: „Człowiek idzie do swojego wiecznego domu”.


Przygotowanie:


2. Umysłu, gdyż niebo jest widzeniem; woli, ponieważ niebo jest utwierdzeniem w najwyższym dobru, Bogu; serca, bo niebo jest chwałą; ciała, bo jest ono przeznaczone do zmartwychwstania i chwalebnych darów oraz do spełnienia jego słusznych pragnień.


3. Przygotowanie umysłu dokonuje się przez wiarę, przygotowanie woli przez zachowywanie przykazań i ogólne pełnienie woli Bożej; przygotowanie serca dzięki łasce i jej pomnażaniu; przygotowanie ciała przez podporządkowanie go rozumowi i wierze oraz przez uśmiercanie w sobie tego, co nie jest dozwolone.

DROGA  OCZYSZCZENIA
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Chwała  Ojca

                                                              „Panie, obym poznał siebie i poznał Ciebie,

                                                                        nie pragnę niczego poza Tobą” ( św. Augustyn)


                                                            „To jest życie wieczne, aby znali Ciebie …

                                                                        oraz Tego, którego posłałeś” (J 17,3) 


Kim jest Bóg? Jest bytem koniecznym: „Jestem, który jestem” (Wj  3,14). „Tylko Tyś jest Panem”: jest czystym duchem, najwyższą wielkością ze względu na: wiedzę, potęgę, wieczność, wszechmoc, chwałę, doskonałość. On nie potrzebuje nikogo, sam w sobie jest szczęśliwy … „Bóg mój i wszystko”.


Konsekwencja: a) podziw: rozważanie – pierwsza część adoracji. b) Nieustanna i całkowita chwała od każdego stworzenia. c) Miłość doskonała „jako dobro nieskończone, ponad wszystkie rzeczy”. 


Zjednoczeni z Trzema Osobami Trójcy Przenajświętszej i z Aniołami „święty …, uwielbiajcie …, błogosławcie …”
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Kim ja jestem? Jestem istotą ograniczoną: „ty jesteś tym, który nie jesteś” (powiedział Pan Bóg do św. Katarzyny Sieneńskiej). Jesteś niczym, jeśli chodzi o duszę i ciało; jesteś niczym sam z siebie, jesteś najbardziej niedoskonały, jeśli chodzi o istnienie i działanie z siebie samego.


Konsekwencje: Pokorna prawda, jeśli chodzi o poznawanie, moc, życie, istnienie: jestem nikim.


Stąd rodzi się właściwa postawa życiowa: od początku do końca – szacunek i cześć.


Pokora serca jako owoc ogólny.

Bóg  Stwórca

Stwarza wszechświat: Najwyższa godność i moc Boża. Duchy: są piękne, liczne i przeznaczone do wzniosłego celu. Rzeczy materialne: ich jakość, różnorodność i porządek.


Kim ja jestem wśród wszystkich możliwych i najdoskonalszych bytów następujących po sobie?


Stwarza człowieka: Koronę wszystkich bytów widzialnych. Jego dusza została stworzona na obraz i podobieństwo Boże; natomiast ciało, to glina. Ma on możliwość, aby stać się podobnym do Boga, do zwierzęcia lub do złego ducha.


Dary: integralność, łaska, poznanie, nieśmiertelność.


Grzech pierworodny: źródło najwyższej słabości w człowieku: przyczyna duchowej ruiny;                                                                                                   19


źródło niewiedzy, przez niego człowiek został poddany pokusom i pożądliwościom, śmiertelności i cierpieniu;


źródło grzechów;


wyjaśnia istnienie dobra i zła w świecie.


Pokora serca jako główny owoc.

Bóg  Rządca

                                                                             „Bóg swoją opatrznością troszczy się 


                                                                 o wszystkie rzeczy i nimi zarządza,

                                                                            sięgając potężnie od krańca do krańca

                                                                            i włada wszystkim z dobrocią” (por. Mdr 8,1)

Swoim prawem
a) wiecznym: ponieważ Bóg ma swój cel; zaprowadza ład i nadaje kierunek każdej działalności i każdemu ruchowi: „od wieków jestem stworzona” (Prz 8,23), Jego ład jest najmądrzejszy.  
                                                                                                


Muszę się utożsamić z tym prawem, biorąc wolę Bożą jako najwyższe prawo i największy akt miłości. 

b) naturalnym: „ponieważ prawo wieczne jest zapisane w sumieniu i umyśle każdego człowieka i w ten sposób staje się prawem naturalnym”. Dla każdego człowieka jest ono łatwe, niezmienne i konieczne.
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c) Długi rachunek sumienia dotyczący przykazań (prawa naturalnego, o ile zrobi się wyjątek dla szabatu).

Żyć jako ludzie uczciwi to cel specjalny pierwszej części Rekolekcji Duchowych.

Rachunek  sumienia  -  wskazówki


Wola Boża  jest wielkim słońcem, ku któremu dusza – tak jak słonecznik – musi być nieustannie zwrócona.


Wola Boża zostaje objawiona przez przełożonych, w wydarzeniach, w życiu codziennym. „Naucz mnie czynić Twoją wolę, bo Ty jesteś moim Bogiem” (Ps 143,10).

 
Przykazania. Tu należy przejść przez wszystkie przykazania, aby zobaczyć jak je zachowujemy .


Aby stać się chrześcijanami, zakonnikami, kapłanami, trzeba jednak najpierw być ludźmi.


Cnoty naturalne: sprawiedliwość, roztropność, wstrzemięźliwość, męstwo.


Pokora serca jako owoc ogólny.
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                                                                             „Chwila, od której zależy wieczność”.


 1. Wczoraj nie istnieliśmy, ale zostaliśmy stworzeni przez Boga. „On sam nas stworzył, a nie my Jego” (por. Ps 100,3).


Abyśmy oddali Mu chwałę na ziemi.


Abyśmy uwielbiając Go, byli w niebie uczestnikami Jego szczęścia.


 2. Dziś jesteśmy! Ale jesteśmy zawieszeni między dwoma rodzajami wieczności.


Wybierzmy, którą chcemy.

Budujemy ją sami.


Brak pracy dla nieba prowadzi do zatracenia: „Jestem człowiekiem wieczności”.


 3. Dlatego Bóg dał nam podwójny zasób środków: naturalne, tzn. inteligencję, wolę, pamięć i zmysły zewnętrzne; wraz z życiem dobra materialne, społeczne, rodzinne; oraz środki nadprzyrodzone, którymi są wiara i łaska, abyśmy mogli wierzyć i działać w sposób godny celu nadprzyrodzonego. 

Cel  stworzeń
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 1. Służą człowiekowi na ziemi w jego służbie Bogu, aby mógł zdobyć sobie wieczne szczęście w chwale Boga. Istnieją trzy rodzaje stworzeń: fizyczne (ziemia, rośliny, ciało, zwierzęta, rzeczy itd.), które przyczyniają się do postępu fizycznego; moralne (inteligencja, serce, rodzina, relacje społeczne, różne funkcje sprawowane w społeczności); duchowe (sakramenty, kapłaństwo, życie zakonne itd.).


 2. Korzystanie z nich czyni życie dobrym a wieczność szczęśliwą; ich nadużywanie prowadzi do wiecznej ruiny. Dobre korzystanie z czasu, domów, ubrań, pokarmów itd.; dobre korzystanie z rodziny, inteligencji, serca i jego emocji, relacji społecznych itd.; korzystanie z sakramentów, z lektur i Pisma świętego, z mistrza i spowiednika itd. Nadużycia dotyczące pieniądza, upodobań zmysłowych, tendencji do szukania własnej chwały, nadużycia umysłu, namiętności, wolności, rodziny, pozycji społecznej itd.; nadużycia związane z rzeczywistą obecnością Chrystusa w Eucharystii, [niewykorzystanie] okazji do zasług, nauczania religijnego, łaski itd.


 3. Wszystkie rzeczy stworzone dane nam dla dobra, mogą stać się okazją do nadużyć, szczególnie po grzechu pierworodnym: za sprawą przyniesionego przez ten grzech nieładu. Nieład ten polega na tym, że rzeczy i zmysły postępują wbrew rozumowi i przeciwko Bogu, a czas przeciwko wieczności. Dlatego powinniśmy podążać za przykładem Jezusa Chrystusa, który korzystał ze stworzeń w sposób najbardziej prawy, nauczał nas tego słowem i wysłużył nam łaskę.                    23                                                             

* * *


 1. Być panami, a nie sługami stworzeń dzięki rozumowi, wierze, łasce; zgodnie z wolą Bożą.


Być na nie obojętnymi, tak jak one – ze swej natury – są obojętne: honor, zdrowie, geniusz, życie, urzędy itd. Święty Paweł mówi: „Umiem cierpieć biedę, umiem i obfitować; i być sytym i głód cierpieć; obfitować i doznawać niedostatku” (Flp 4,12).


  2.  Powstrzymywać się od tego, co nam przeszkadza; powstrzymywać się, tzn. umartwiać się, gdy są niebezpieczeństwa. Ze swej strony zawsze pragnijmy ubóstwa, pogardy, pokornego miejsca. Kierujmy umysłem, wolą, pamięcią, zmysłami zewnętrznymi.


  3.  Należy brać to, co nam pomaga: przyjąć oraz korzystać jak najlepiej i jak najwięcej z tego, co przyczynia się do służenia Bogu:


   a)  z cnót i darów Ducha Świętego;


   b) ze środków uświęcenia, którymi są sakramenty, Msze święte, rachunek sumienia, Adoracje, medytacje, modlitwy;


   c)  z regulaminu, obowiązków własnego stanu, życia wspólnotowego.

Prawdziwa  własność  człowieka                                                                      24


 1.  Niebo jest wszystkim i jest naszym jedynym przeznaczeniem: naszym, ponieważ Bóg nas stworzył dla nieba, a nasz Pan Jezus Chrystus otworzył nam zamknięte niebo. Naszym celem nie jest zdobycie bogactw, honorów, przyjemności. Całe stworzenie jest środkiem i zostało nam dane do użytku; ono będzie nam zabrane i dlatego ten, kto go szuka, będzie cierpiał. „Marność nad marnościami”…  „Ponieważ stworzyłeś nas dla siebie, nasze serce nie spocznie, dopóki nie odpocznie w Tobie” … Natomiast niebo … „Podobne jest królestwo niebieskie do kupca, poszukującego pięknych pereł. Gdy znalazł jedną drogocenną perłę, poszedł, sprzedał wszystko, co miał, i kupił ją” (Mt 13,45n).


„Królestwo niebieskie podobne jest do skarbu ukrytego w roli … sprzedał wszystko, co miał, i kupił tę rolę” (Mt 13,44).


  2. Wizja uszczęśliwiająca, miłość, chwała całkowicie nas zadowoli; w ten sposób zostanie zadowolony umysł, wola, serce; wraz z dodatkowymi przyjemnościami także ze strony zmysłowej: chwalebne ciało, niemożność grzeszenia, brak zła. Będzie ona proporcjonalna do zasług: tj. do miłości Bożej i miłości dusz; to jest jedyna rzecz naprawdę nasza i wieczna.
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  3. Myśl o niebie musi nas odłączyć od ziemi i sprawić, abyśmy wszystkiego używali jako środka; musimy stać się gorliwymi, ponieważ „każdy według własnego trudu otrzyma należną mu zapłatę…” (1 Kor 3,8); zatem potrzeba rozpalać pragnienie nieba „doznając nalegania” (por. Flp 1,23) i to pragnienie musi się stać królową pragnień, owocując następnie pragnieniem zasług, pragnieniem doskonałości i pragnieniem dusz.

Cel  Boży


1. Cel ostateczny to chwała Boża. Bóg ze swej istoty kocha siebie samego miłując doskonałość, którą ma w Sobie i wszystko stworzył dla siebie oraz dla swojej chwały, „Bóg uczynił wszystko ze względu na siebie” (Prz 16,4). Musi osiągnąć ten cel przez człowieka i od człowieka: na ziemi dzięki chwale oraz uległości umysłu i serca Bogu; w wieczności dzięki doskonałej wiedzy, chwale, miłości Bożej, tj. poprzez szczęście człowieka. Zatem jest cel najwyższy i cel podporządkowany.


2. Na ziemi osiąga się tym więcej, im doskonalsze jest poznanie i miłość Boża. Poznanie Boga idące od nieświadomości i błędu aż do myślenia, jakie ma Bóg w Jezusie Chrystusie. Jest to stan dusz zawsze zjednoczonych z Bogiem, które widzą w Nim, osądzają według Niego, podporządkowują się Jemu. Do osiągnięcia tego stanu przyczynia się wzrost religijny, dobre lektury, ale znacznie bardziej wzrost wiary, mądrości i umiejętności Bożej.                                                                            26


Należy udoskonalać poznanie Boga; następnie unikać grzechu, jak również wyłącznie służalczej bojaźni, zamieniając ją w synowską. Zatem postępować w różnych stopniach miłości Bożej: w żalu z powodu grzechu; w łaskawości i pragnieniu chwały Bożej; w upodobaniu w chwale Bożej i udoskonaleniu się; w życiu miłością Bożą.


 3. Codziennie postępuje się po troszeczku od nieświadomości, od wiedzy ludzkiej, od grzechu śmiertelnego do powszedniego i miłości siebie aż dochodzi się do umiejętności Bożej, do czystej miłości Bożej.

Udoskonalamy się przez miłość ku Jezusowi: „Cóż nas może odłączyć od miłości Chrystusowej?” (por. Rz 8,35). Nic! Maryja jest Drabiną, Która bierze od Boga łaskę, aby dać ją nam, Która usuwa z nas miłość własną i zastępuje ją miłością Bożą.

Szczęście

 1. Serce, dusza wzdycha do szczęścia: pełnego, które całkowicie zaspokoi człowieka i wiecznego.
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 2. Szczęścia nie ma:  w bogactwach,  w zaszczytach,  w przyjemnościach,  w dobrach materialnych czy intelektualnych. Bowiem dobra doczesne są skończone, czasowe.


 3.  Głupim jest ten, kto w nieuporządkowany sposób idzie za dobrami doczesnymi: nie będzie zadowolony w życiu; będzie przygnębiony w godzinie śmierci i niech boi się wieczności.


Pragnijmy dóbr doczesnych tylko, jeśli są środkami do nieba; więcej, roztropnie obawiajmy się ich, aby nie stały się sidłami potępienia.

Prawda, podstawa, reguła, sprawiedliwość,

czyli stopnie pokory


 1. Jak się zrealizował Boży plan uczestnictwa w Jego szczęściu i otrzymania Jego pochwały? Poprzez stworzenie, w którym wszystko zostało uczynione z niczego: jesteśmy niczym! Wszystko otrzymaliśmy od Boga.


Jesteśmy grzesznikami. Oto doświadczenie człowieka i jego upadek, ruina planu Bożego. Oprócz grzechu pierworodnego jest także grzech aktualny, przez który jesteśmy jeszcze czymś mniej niż niczym.


Jesteśmy w wyjątkowych potrzebach, ponieważ we wszystkim i zawsze potrzebujemy światła oraz łaski Ducha Świętego, gdyż jedynie dzięki łasce i światłu Bożemu może być zasługa, siła, może istnieć Kościół, kapłaństwo, stan zakonny.                  28


 2. Stąd całkowicie należy wykluczyć próżne upodobanie i próżne zamiary: „Bogu samemu cześć i chwała” (1 Tm 1,17); wierzyć, szukać i cieszyć się z cierpień oraz upokarzać się, aby zadośćczynić wraz z Jezusem Chrystusem za nasze grzechy; należy być w stanie ciągłej modlitwy i  nieustannego błagania, aby wyjednać łaskę, światło i miłosierdzie od  Ducha Świętego.


 3. Stąd trzy stopnie pokory: a) pierwszy wypływa z faktu, że wszystko otrzymaliśmy od Boga w porządku naturalnym (Teologia Ojca); b) drugi z faktu, że jesteśmy grzesznikami i żadne cierpienie ludzkie nie jest odpowiednie, aby zadośćuczynić za najmniejszy grzech; zatem była konieczna krew Jezusa Chrystusa o wartości nieskończonej (Teologia Syna); c) trzeci z faktu, że istnieje nieustanna potrzeba Ducha Świętego, aby powstało życie nowe, kapłańskie, zakonne, chrześcijańskie (Teologia Ducha Świętego).

Przewidywania  
                                                             „O, Panie, mój kres pozwól mi poznać” (Ps 39,5)
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   1. Czy mogę wiedzieć, że się zbawię? W sensie absolutnym, nie; w sensie relatywnym, tak. Gdyż grzesznik może się nawrócić, a sprawiedliwy może zejść na złą drogę. Judasz i dobry łotr uczą: „Jeden, żeby nie rozpaczać, drugi, żeby siebie nie przeceniać”. Jeśli nie zebrało się zasług, to się ich nie znajdzie; jeśli się spełniło dobro lub zło, to ono pozostanie; Bóg jest wierny temu, kto postępował dobrze; Bóg jest miłosierny względem grzesznika.   

   2. Jakie wnioski: zaufanie sobie, a jednocześnie brak modlitwy zatraca i potępia także tego, kto już jest święty; natomiast zaufanie Bogu i modlitwa zbawia również największego grzesznika. 


   3. Prawdziwym nieprzyjacielem jest pycha, która sprawia, że człowiek ufa sobie; prawdziwym przyjacielem jest Jezus Chrystus i Krzyż. Jezus Chrystus jest „życiem i zmartwychwstaniem” (por. J 11,25); natomiast pycha jest początkiem każdego grzechu (por. Syr 10,13). Potrzebny jest długi rachunek sumienia dotyczący pychy i wiary.

Próba


 1. Życie jest próbą. Jest to podstawowe i ukierunkowujące pojęcie. Niebo, stan nadprzyrodzony, jest jednocześnie Bożym miłosierdziem i naszą nagrodą. Takim było dla Aniołów i takie też będzie dla człowieka „Kładę przed tobą drogę życia i śmierci … wybierz życie” (por. Pwt 30,19).
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 2. Próbą bardzo krótką. Wobec wieczności życie jest jedynie chwilą: „Niewielkie bowiem utrapienia nasze obecnego czasu gotują bezmiar chwały przyszłego wieku” (por. 2 Kor 4,17). Jak dla Judasza i innych Apostołów, Kaina i Abla.


 3. Jedyną i niepowtarzalną próbą. Żyje się i umiera tylko jeden raz. Ktoś dobrze przejdzie próbę „ciasna jest brama i wąska jest droga, która prowadzi do życia, a mało jest takich, którzy ją znajdują”, a ktoś jej nie przejdzie, bo „szeroka jest brama i przestronna droga, która prowadzi do zguby, a wielu jest takich, którzy przez nią wchodzą” (Mt 7,13n). Należy formować słuszne pojęcie życia; nie pozwolić prowadzić się młodzieńczej fantazji ani nieprawdziwemu światłu, ani wrażeniom rzeczy zmysłowych, ale kierować się jedynie rozumem i wiarą: „Błogosławiony mąż, który wytrwa w pokusie, gdy bowiem zostanie poddany próbie, otrzyma wieniec życia” (Jk 1,12).

Śmierć

                                                           „O, śmierci, dobry jest twój wyrok” (por. Syr 41,2) 


 1.  Śmierć jest końcem próby i wierności „dobrze, sługo dobry i wierny” (Mt 25,23), „Błogosławiony mąż, który wytrwa w pokusie …”(Jk 1,12) O dobrym nasieniu … kąkolu …
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 2. Śmierć przez swoją niepewność wzbudza strach: „jak złodziej w nocy” (1 Tes 5,2), „bądźcie gotowi” (Mt 24,44),  pewnością śmierci jest nadzieja tego, który żyje Bożą miłością i wzdycha do ojczyzny, do oglądania Ojca niebieskiego, do nagrody.


 3. Śmierć jest logicznym końcem życia. Zakończenie zależy od wstępu. Wstępy nie dopuszczają wolnego i niezależnego zakończenia. Kto dobrze żył, dobrze umrze; kto posiał, będzie zbierał; Bóg jest wierny! Zatem: dobrze żyć, żeby dobrze umrzeć! Nie znajdzie się dobra, którego się nie spełniło, „już nie będzie zwłoki” (Ap 10,6).


Jednakże w świecie jest Boże zapewnienie; „Ja jestem dobrym” (por. Mt 20,15). Dlatego Bóg Ojciec nieustannie czeka i zawsze jest gotów, by przyjąć grzesznika. Tak jak stworzył i odkupił nas bez naszej zasługi, tak może nas skruszonych przyjąć o każdej porze, również w ostatniej chwili.

Dwie śmierci


1. Śmierć grzesznika i śmierć sprawiedliwego. „Drogocenna jest w oczach Pana śmierć Jego czcicieli” (Ps 116,15). „Zło sprowadza śmierć na przewrotnego” (Ps 34,22).
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2. To zależy od „przynajmniej zasadniczej” odpowiedzi na wolę Bożą, skierowaną do każdego i od troskliwego wykorzystania naturalnych darów oraz specjalnych łask; albo od istotnego stanu buntu wobec woli Bożej, nieuporządkowanego i upartego sprzeciwiania się jej oraz od marnotrawstwa darów i łask.


3. Długi rachunek sumienia: odnośnie do powołania ogólnego jednego z trzech stanów; odnośnie powołania specjalnego w każdym z tych trzech stanów; odnośnie darów i specjalnych łask w życiu wewnętrznym; odnośnie do samej szczerości wobec cnót.

Czas
1. Jest okresem próby z następstwami: w przeciwieństwie do stałego stanu wieczności. Jest streszczeniem zawierającym: wszystkie łaski naturalne i nadprzyrodzone: prawdziwy skarb na ziemi, jedynie na ziemi.

2. Życie długie lub krótkie może być dla człowieka łaską albo niebezpieczeństwem. To zależy od tego, czy je dobrze wykorzysta czy też nadużyje.

Czas skończy się albo naszym wywyższeniem albo naszym potępieniem: upływają lata i będą zebrane.                                                                            33
Czas życia ziemskiego jest bardzo krótki w porównaniu z wiecznością; jest jakby czymś niedostrzegalnym; ale to właśnie on ustala i określa samą wieczność.

3. Nie straćmy go; nie wykorzystujmy go do czynienia zła czy na rzeczy zbyteczne, lub z pośpiechem czy bez zasług. Wykorzystujmy go pełniąc dobro, uporządkowane i z prostą intencją.

Sąd


Dzięki próbie poprawia się zadanie.


1. Sąd jest „wpadnięciem w ręce Boga żyjącego” (por. Hbr 10,31). Jest straszną rzeczą dla człowieka złego, a bardzo pocieszającą dla sprawiedliwego. W ciągu życia mamy wolność wyboru w postępowaniu: również fizycznie można pełnić zło. Po próbie naszej pokornej uległości lub pysznym buncie, powracamy w ręce Boga.


2. Rachunek sumienia  odnośnie życia. „Wszyscy bowiem musimy stanąć przed trybunałem Chrystusa, aby każdy otrzymał zapłatę za uczynki dokonane w ciele, dobre lub złe” (2 Kor 5,10). Księga mówi, co należy czynić; sumienie mówi, co się uczyniło. Rachunek sumienia odnośnie służby Bogu umysłem, sercem, działaniem. „Sędzia zasiadł i otwarto księgi” (Dn 7,10). Na sądzie dobrze poczuje się ten, kto: a) pilnie odprawia rachunek sumienia; b) jest prawy w życiu i troszczy się tak o życie wewnętrzne jak i zewnętrzne. Natomiast źle poczuje się ten, kto postępuje przeciwnie.
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3. Określenie słuszne, dokładne i nieodwołalne naszej wieczności. Jest to wyrok i jego bezpośrednie wykonanie: „Sługo dobry” (por. Mt 25,23), „sługo niegodziwy” (Mt 18,32), „Ogień wieczny” (por. Mt 18,8), „życie wieczne” (Mt 25,46). Kąkol i dobre ziarno (por. Mt 13,24-43), „dobre zebrali w naczynia, a złe odrzucili” (Mt 13,48).


Wyrok zostanie wydany odpowiednio do wykorzystania talentów (por. Mt 25,14-30): za życia my dokonujemy wyboru naszej wieczności, szczególnie podczas pierwszego (w 15. roku życia), drugiego (w nowicjacie), trzeciego (5 lat po profesji wieczystej) kryzysu.

Spowiedź

1. Spowiedź jest pierwszą pokutą podniesioną do roli Sakramentu. Składa się z dwóch części: wynagrodzenie i rozgrzeszenie przeszłości; lek i główny środek nawrócenia na przyszłość.


2. Pojednanie jest powszechną misją Jezusa Chrystusa: „przyszedł szukać i zbawić to, co zginęło” (Łk 19,10). Pokuta jest dla każdego z nas ćwiczeniem się w tej głównej posłudze. Wszyscy ludzie są grzeszni. Jezus jest Pojednaniem.  Pokuta jest drugim stołem zbawienia, przywraca wszystkie zasługi, zwraca możliwość rozważania, zamyka piekło, otwiera niebo, przekreśla w dużej mierze lub całkowicie czyściec.
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3. Dwie dyspozycje są podstawowe: żal dotyczący przeszłości i modlitwa o poprawę w przyszłości. Następnie ważnymi warunkami są: rachunek sumienia, spowiedź, postanowienie, zadośćuczynienie.

Zatem człowiek

Wyszedłszy z rąk Boga, aby Go uwielbiać w wieczności, musi odbyć podróż próbną, która nazywa się życiem. Sam Ojciec wysłał swojego Syna, Mistrza, aby wskazał [drogę], przeszedł tę drogę i stał się dla człowieka przewodnikiem; stąd też na końcu człowiek będzie sądzony z tego, czy stał się podobny do Syna: w umyśle, woli, życiu; czy stał się do Niego podobny w miłości; aby ten, kto kochał, kontynuował swoją miłość w nagrodzie wieczności; a kto nie kochał, pozostał na wieczność daleko od Boga.


Ponieważ świat jest niedoskonałym królestwem Boga za sprawą ludzkich słabości  i  kąkolu, wieczność jest doskonałym  królestwem  Boga  także za sprawą człowieka: wieczne uwielbianie Boga. „Uczyńmy człowieka na Nasz obraz, podobnego Nam” (Rdz 1,26), a obraz - zniekształcony przez człowieka – został naprawiony w Synu Bożym i przewyższa swym pięknem pierwszy obraz za sprawą Ducha Świętego, dzięki nadmiarowi łaski.                                             36

Zakończenie
pierwszego okresu, tj. medytacji

Teologii Ojca niebieskiego.


a) Przychodzimy z nieba; idziemy do nieba, trzymamy się drogi jedynej i pewnej; jeśli zagubimy ją, spowiadamy się; jeśli jesteśmy już na prawej drodze, przyspieszamy kroku.


b) Podczas rekolekcji rocznych określa się program roczny; w miesięcznych dniach skupienia realizuje się go punkt po punkcie; w czasie tygodniowych spowiedzi wynagradza się, otrzymuje się światło, siłę; a w codziennych rachunkach sumienia kontroluje się siebie.


c) Aby stać się świętymi i wcielić Boga w siebie, należy dołożyć naszą część: „my z Bogiem”; tj. rachunek sumienia: roczny, miesięczny, tygodniowy, codzienny. Potrzebna jest codzienna medytacja, kierownictwo i spowiedź, aby dowartościować wysiłek.


„Aż Chrystus w was się ukształtuje” (Ga 4,19).

DROGA  OŚWIECENIA
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Chwała  Syna                                                                                                    

      Czy się zbawię?

1. Jest taki, który się zbawia i taki, który skazuje się na potępienie: przypowieść    o dziesięciu pannach.

2. Kto się zbawia? Ten, kto wypełni to, co zostało powiedziane w przypowieściach: o skarbie ukrytym w roli, o drogocennej perle zdobytej za cenę wszystkiego.

3. Aby Chrystus wcielił się w nas, powinniśmy:

a) przyjąć postawę niewinności i pokory świętego Józefa i Maryi;

      b)w tych dniach wydać owoce godne pokuty, rozważając życie świętego Jana Chrzciciela i ćwicząc się w żalu oraz umartwieniu.

Wcielenie                                                                                                            
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1. W tym czasie ma w nas zamieszkać Jezus Chrystus: Prawda, Droga, Życie; aby narodził się nowy człowiek. Życie nadprzyrodzone da życie wieczne: „współdziedzice Chrystusa”(por. Rz 8,17).

       2. Jezus Chrystus jest prawdą dla intelektu: stąd wypływa konieczność studiowania doktryny chrześcijańskiej, w sposób szczególny Ewangelii.
       Jezus Chrystus jest drogą dla woli: stąd wypływa konieczność naśladowania Jezusa Chrystusa, szczególnie należy troszczyć się o sposób przyjmowania Komunii świętej.

       Jezus Chrystus jest życiem dla serca: stąd wypływa konieczność przyobleczenia się w łaskę uświęcającą i uczynkową, szczególnie poprzez Mszę świętą.

       3. Dlatego należy podzielić godzinę Adoracji na trzy części: a)   czytanie Ewangelii i doktryny chrześcijańskiej, aby uczcić Jezusa Chrystusa Mistrza, Nauczyciela; b)   porównanie naszego życia z przykładem ukazanym w Jezusie Chrystusie i odprawienie rachunku sumienia; c)   modlitwa, szczególnie to wszystko, co przygotowuje do Mszy świętej (Droga Krzyżowa, Tajemnice bolesne).

 Do  Boskiego  Mistrza                                                                                      39

                 Mistrzu, Twoje życie wyznacza mi drogę; Twoja nauka potwierdza i rozjaśnia     

moje kroki; Twoja łaska mnie podtrzymuje i wspiera w drodze do nieba. Ty jesteś doskonałym Mistrzem, który daje przykład, naucza i umacnia uczucia, aby móc Cię naśladować.

    „Tak bowiem Bóg umiłował świat, że Syna swego Jednorodzonego dał, aby każdy, kto w Niego wierzy, nie zginął, ale miał życie wieczne” (J 3,16). „Od Boga Mistrz przychodzi” (J 3,2).

1. Mistrzu, Ty masz słowa życia wiecznego: zastąp mój umysł, moje myśli Tobą samym, Ty, który oświecasz każdego człowieka i który jesteś samą prawdą: nie chcę rozumować w inny sposób niż Ty nauczasz ani osądzać inaczej niż według Twoich sądów ani myśleć inaczej niż Ty, który jesteś fundamentalną prawdą, daną mi przez Ojca: „Jezu prawdo, żyj w moim umyśle”.

2.Twoje życie jest normą, drogą, jedyną rzeczywistą i nieomylną pewnością. Wszystko, począwszy od żłóbka, poprzez Nazaret i po Kalwarię, wyznacza Bożą drogę miłości do Ojca, nieskończonej czystości, miłości do dusz, Ofiary ... Spraw, abym ją poznał, abym zawsze stawiał moje kroki na Twoich śladach ubóstwa, czystości, posłuszeństwa. Każda inna droga jest  szeroka ...,  lecz nie jest Twoją. Jezu, nie chcę znać i odrzucam każdą inną drogę, która nie byłaby wyznaczona przez Ciebie. Pragnę tego, czego Ty chcesz:  spraw, aby na miejscu mojej woli była Twoja wola.                                          40                                                                                                                                      

        3. Niech miejsce mojego serca zajmie Twoje serce. Niech miejsce mojej miłości do Boga, bliźniego, siebie samego zajmie Twoja miłość. Niech moje ludzkie i grzeszne życie zostanie zastąpione Twoim życiem Bożym, najczystszym, nadprzyrodzonym. „Ja jestem życiem” (J 14,6). Dlatego więc, abyś Ty mógł wejść we mnie, zatroszczę się o jak najlepsze przyjmowanie Komunii świętej, uczestniczenie we Mszy świętej, odprawianie Adoracji Najświętszego Sakramentu, praktykę nabożeństwa do Twojej Męki. Niech to życie objawi się w uczynkach, „ażeby życie Chrystusa objawiło się w was” (2 Kor 4,10), tak jak to było ze świętym Pawłem: „żyje we mnie Chrystus” (Ga 2,20). Żyj we mnie, Jezu Życie wieczne, istoto życia.
Jezus  Droga  
          1.Jezus jest drogą do chwały albo do celu ostatecznego. Droga do nieba została zaprzepaszczona przez ludzi, ponieważ – w poszukiwaniu szczęścia – szli drogami chciwości, przyjemności, próżności; drogami, które prowadzą do wiecznego potępienia. Jezus nauczył nas, jak iść drogą pokory, ubóstwa, umartwienia. „Jedynie w Nim możemy właściwie adorować, dziękować, wynagradzać, modlić się do Ojca”.                   

                                                                                                                             41

            2.Jezus jest drogą, sam to potwierdził: „Ja jestem drogą” (J 14,6), „uczcie się ode Mnie” (Mt 12,29), „dałem wam bowiem przykład” (J 13,15) itd. Ogłosił to również Ojciec niebieski: „Ten jest mój Syn umiłowany, w którym mam upodobanie” (Mt 3,17). Jego droga, która doprowadziła Go do najwyższej chwały, była najświętsza: „dlatego też Bóg Go nad wszystko wywyższył” (Flp 2,9); „siedzi po prawicy  Ojca” (por. Hbr 1,3).                                                                           


  3. Stąd wypływają dwie konsekwencje: Jezus jest dla wszystkich wzorem łatwym i Bożym: „naszą największą troską niech będzie trwanie w medytacyjnym klimacie wewnątrz życia Jezusa” (Naśladowanie Chrystusa, Księga I, rozdz. I, nr 1).

                                                            * * *


                                                   „Oznajmij, jaką drogą mam kroczyć”  (Ps 143,8)

Kontemplacja żłóbka:

Stał się Dziecięciem – stał się Człowiekiem.

Okoliczności narodzin:

Ubóstwo, pokora, umartwienie są dokumentami potrzebnymi, aby się dostać do szkoły Jezusa.

* * *

Jezus został powierzony Najświętszej Maryi Pannie i świętemu Józefowi:

Jezus oddał się cały.

Pozwolił się ukształtować.

Taka jest droga: szanować, kochać i powierzyć się Najświętszej Maryi Pannie.

 
a) przez modlitwy, przez naśladowanie, przez doskonałe nabożeństwo;  42         
 
b) stworzyć sobie i żyć w środowisku duchowym: świętego Józefa, świętych Patronów, Aniołów, świętego Pawła, dusz czyśćcowych.

                                                           * * *

          Życie prywatne:

          Obejmuje 30 z 33 lat życia: zatem ma wartość 10 do 1.

          Jest wzrostem w latach, w mądrości i w łasce.

          Jest tajemniczym łańcuchem posłuszeństwa, modlitwy, ofiary, cnót rodzinnych.

                                                            * * *

Wejście w życie publiczne:

          Opuszcza wszystkie rzeczy: Matkę, dom, zajęcia.

          Najpierw przez post, chrzest, zwyciężenie pokus pozyskuje serca.

          Rozpoczyna życie publiczne łącząc życie kontemplacyjne z czynnym.


                                                 * * *
           Życie publiczne:

          Doskonałe odpowiadanie powołaniu: głoszenie Ewangelii ubogim, założenie Kościoła itd.

          Umiłowanie i zbawianie grzeszników; Apostołom, biednym: „ubogim jest głoszona Ewangelia”(Mt 11,15).                                                                          
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          Posiada doskonałe dyspozycje wewnętrzne i zewnętrzne: tylko chwała Boża, nieustanne życie wewnętrzne, miłość względem dusz i ciał, cnota umartwienia, łagodności; męstwo pełne słodyczy, roztropność pełna zapału, sprawiedliwość pełna miłości, umartwienie w stopniu najwyższym.
Jezus drogą dla młodych

1. Młodość jest czasem decydującym dla życia; okresem mającym najpoważniejsze konsekwencje na wieczność; a wychowanie młodzieży jest prawdziwą tajemnicą dla Kościoła, społeczeństwa; jest to okres najtrudniejszy i jednocześnie najłatwiejszy pod różnymi aspektami.


 2. Jezus stał się Mistrzem dla młodych poświęcając im 30 lat z 33 swego życia: jako wzór posłuszeństwa i pełnego rozwoju; jako życie cnotliwe i ciągłej ofiary wyjednując łaski na ten wiek; jako prawda doceniając wychowanie, wychwalając młodych, potępiając gorszycieli: „Dopuśćcie dzieci i nie przeszkadzajcie im przyjść do Mnie” (Mt 19,14), „Jeśli się nie odmienicie i nie staniecie jak dzieci” (Mt 18,3), „Biada światu z powodu zgorszeń” (Mt 18,7).                                                                                                                   44                                                                                                                   

 3. Zatem szanować lata młodości; mieć wzrok utkwiony w Boskim Mistrzu; prosić o specjalne pomoce na trzy kryzysy; najpierw czcić Mistrza Dzieciątko, Młodzieniaszka, Młodzieńca.

Jezus droga zasługi
1. Jezus jest wzorem w pełnieniu woli Bożej. Jedna Wola Boża wynika z prawa, a inna z upodobania. Pełnienie woli Bożej jest doskonałością; pełnienie woli Bożej jest prawdziwą miłością względem Boga; pełnienie woli Bożej jest najpewniejszą drogą.

2. Tak postępował nasz Pan Jezus Chrystus: całe Jego życie streszczało się w tym: „W zwoju księgi napisano o Mnie – abym spełniał wolę Twoją Boże” (Hbr 10,7). To znaczy: życie Jezusa Chrystusa można streścić w tym powiedzeniu: „Życie Tego, który doskonale pełni wolę Bożą”. „Moim pokarmem jest wypełnić wolę Tego, który Mnie posłał” (J 4,34); „Ja zawsze czynię to, co się Jemu podoba” (J 8,29); „Wykonało się” (J 19,30), powiedział na krzyżu zamykając misję.                                                                                 45                                                                                                       
 3. Najwyższa zasada: możemy przyjąć Boga osobowego odmiennego od nas, przyjmując w tym Bogu wolę Bożą, jako tą, która nami rządzi, ponieważ On jest Stworzycielem, Panem, Celem.  Zatem nie należy mieć własnej woli, lecz w każdej rzeczy wolę Bożą. Nasza wola została nam dana po to, aby zawsze i we wszystkim odczytać i wybrać wolę Bożą z całkowitą uległością i pokorą.

Czystość  intencji

 1. Aby uczynki były przyjęte przez Boga, muszą być dobre same w sobie, spełnione  z prostą intencją, w stanie łaski, doskonałe.

  Prosta intencja jest wtedy, gdy jest bez wykrętów ukierunkowana na Boga: dla Jego chwały, dla wypełnienia Jego woli! Zawsze jest walka pomiędzy „ja” a Bogiem; „ja”, które – jak Lucyfer – chce się rozsiąść obok Boga. „Ja” własnej woli, „ja” liczenia na siebie, „ja”, które w sobie chce upatrywać cel. Tymczasem musimy zależeć od Boga, liczyć na Boga, być ukierunkowani na Boga.                                                                                                                 
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2. Nasz Pan Jezus Chrystus ukierunkowany był tylko na Boga, a nie na swoją chwałę. Rzeczywiście w swoich dziełach wyszedł na przeciw wielu upokorzeniom, aż do uniżenia krzyża. Życie otwiera się jako założenie „Chwała na wysokości Bogu” (Łk 2,14), zamyka się skłonieniem głowy przed śmiercią. „Ja nie szukam chwały własnej” (J 8,50), „Ojcze, wsław Twoje Imię” (J 12,28), „nie szukam bowiem własnej woli, lecz woli Tego, który Mnie posłał” (J 5,30).

 3. Prosta  intencja  zabiega : a) najpierw o odrzucenie wszelkiej próżności; b) o bezpośrednie ukierunkowanie wszystkiego ku Bogu; c) o wynagrodzenie wszelkiej próżnej intencji.
* * *

1. Trzecim warunkiem tego, aby jakieś dzieło było zasługujące, jest stan łaski. Łaska znaczy przyjaźń, zjednoczenie z Bogiem. Jest łaska pierwsza, druga, tysięczna, łaska Najświętszej Dziewicy. Łaska to największy skarb: najniższy stopień łaski – będąc w porządku nadprzyrodzonym – znaczy więcej niż wszystkie dobra materialne, moralne i intelektualne świata. Życie w stanie łaski jest największym dobrem, a wszelkie zło to popaść w niełaskę u Boga.                               

2. Nasz Pan Jezus Chrystus żył w najściślejszym zjednoczeniu z Bogiem. Osoba Jezusa Chrystusa jest drugą Osobą Trójcy Przenajświętszej: i któż może powiedzieć coś o nadprzyrodzonym zjednoczeniu między Synem a Ojcem? Stajemy tu bardziej wobec kontemplacji niż medytacji. Syn, który jest jedno z Ojcem: „Ja i Ojciec jedno jesteśmy”(J 10,30). Kto zna Syna, zna i Ojca, tak głęboka jest jedność! Tu stan łaski został przekroczony, wzbogacony do nieskończoności dzięki jedności w łonie Boskiej Trójcy.                                     47
   3. a) Łaska jest zawsze w niebezpieczeństwie; stąd bojaźń, modlitwa i czujność. b) Łaska może codziennie wzrastać aż do podniosłej doskonałości świętych. c)  Stopień łaski wyznacza stopień chwały wiecznej.
Doskonałość

          1. Czwarty warunek  polega  na  tym, aby dzieło  było  dobrze wykonane. To znaczy: dobrze zaczęte, dobrze kontynuowane i dobrze skończone. Także Komunia święta, nawet Msza święta muszą być tak spełnione; w przeciwnym razie posiadają braki. Podobnie studium, apostolstwo, jak również wszystkie czyny drugorzędne.                                                                                                           

     2. I tak postępował Boski Mistrz: święta Ewangelia nie pozostawia wątpliwości: „Dobrze uczynił wszystko” (Mk 7,37); rozumiemy, że  wszystko oznacza: życie publiczne, prywatne, rodzinne; czyny zewnętrzne i wewnętrzne; Jego relacje z Ojcem i z Duchem Świętym oraz z ludźmi. W sposób szczególny możemy kontemplować to, jak ze wszystkimi przepisami wypełnił Ostatnią Wieczerzę, jak przemawiał, jak zachował się wobec Judasza, jak dopełnił ofiarę krzyża.                                                                                         48
    3. Jak zacząć : ofiarując Bogu, wszystko przyjmując z rąk Bożych, rozpoczynając dobrze, szybko i chętnie; kontynuować pod wzrokiem Bożym, z pilną słodyczą, z energiczną wytrwałością; kończąc pokornie, spełniając do końca.

Jezus Droga 

1. Jezus Chrystus jest wzorem-drogą. Ojciec, mając człowieka, który pobłądził na drodze do nieba, wysłał Syna, aby mu ją wskazał, bardziej czynami niż słowami. „Zaczął działać”(por. Dz 1,1). Droga Boska jest doskonała.            

      2.  Na Nim możemy się wzorować: mówi święty Paweł: „Albowiem tych, których od wieków poznał, tych też przeznaczył na to, by się stali na wzór obrazu Jego Syna” (Rz 8,29). Mówi Ojciec: „To jest mój Syn umiłowany, w którym mam upodobanie” (Mt 17,5). Jezus mówi: ”Uczcie się ode Mnie” (Mt 11,29). „Dałem wam bowiem przykład, abyście i wy tak czynili, jak Ja wam uczyniłem” (J 13,15). On posiadał doskonałą cnotę.

3. a) Naśladowanie jakiegoś świętego jest dobre, natomiast naśladowanie naszego Pana Jezusa Chrystusa jest obowiązkiem wszystkich, więcej jest naszą koniecznością. Jezus jest wzorem dla każdego wieku, we wszystkich warunkach i w każdym czasie; b) Ewangelia musi być pierwszą lekturą, musi najpierw być przez wszystkich poznana: dlatego żadna lektura duchowa nie ma większego znaczenia.        49

Jezus  Prawda

               1. Boskie Dziecięctwo: jak był Dziecięciem i jakie były Jego obowiązki. Potrzeba stać się małym, aby doznać Boskiej pociechy, bogactw łaski, dostąpić nieba. „I wyście powinni sobie nawzajem umywać nogi” (Mt 13,14). (Święta Teresa od Dzieciątka Jezus – Święta Gemma Galgani – Święty Jan od Krzyża – Święty Jan Ewangelista – Święty Jan Chrzciciel).

                2. Zadanie cierpienia w oczach Boga: a) w swojej naturze: zadośćuczynienie za grzechy, konieczne doświadczenie, współodkupienie; b) w sposobie cierpienia: „dla Niego, z Nim, przez Niego” (por. Rz 11,36); c) nauka o łasce lub przemiana w Jezusa Chrystusa, który staje się ciałem mistycznym: „Kto trwa we Mnie ... beze Mnie ... „ (por. J 15,5); „żyje we mnie Chrystus” (por. Ga 2,20).  

Jezus  Prawda

                   1. „Ja jestem prawdą”. To znaczy prawdą o naturze Człowieka i jego przeznaczeniu; o naturze Boga i Jego przymiotach; o  naturze religii i naszych obowiązkach. On nie przyszedł, aby nas uczyć nauk przyrodniczych, lecz potwierdził prawdy odkryte przez filozofię, skorygował dawne błędy, doprowadził nas do wielu prawd i wiele prawd potwierdził.                                        50

            2. Powiedział: „Ja jestem prawdą”; „Moja nauka nie jest moją, ale Tego, który Mnie posłał” (J 7,16). Potwierdził to: „Jeśli nie chcecie wierzyć we Mnie, wierzcie w Moje dzieła”(por. J 14,11); „donieście Janowi: niewidomi wzrok odzyskują, chromi chodzą, ... umarli zmartwychwstają, a ubogim głosi się Ewangelię” (Łk 7,22). Uwierzyli uczniowie i świat: „(Panie), do kogóż pójdziemy? Ty masz słowa życia wiecznego” (J 6,68). Uczniowie 28 razy nazywają Go Mistrzem, tak jak ogłosił to już sam Ojciec.                                     

  3.  Powinniśmy naśladować tego najwyższego Mistrza, ponieważ „jeden jest tylko wasz Mistrz” (Mt 23,10), a inni są mistrzami na tyle, na ile upodobnią się do Niego; ponieważ On ma najpiękniejszą metodę wychowawczą; ponieważ On jest Bogiem i dzięki temu będziemy mieć łaskę czynienia tego, czego naucza i spodobamy się Ojcu, przez życie umysłu. „Poznacie ich po ich owocach” (Mt 7,20).

Jezus Prawda 
Objawia prawdy, o których wcześniej nie słyszano, prawdy nowe dla świata, prawdy wieczne.

Znaczenie, każdej z nich. 

Skorygować z nimi myślenie, uczucia, życie.                                                      51           
* * *

Kazanie na Górze:

Doskonałość miłości i cnót ukazanych przez Jezusa wobec Starego Prawa.

Uświęcenie ducha i serca.

Istota kapłaństwa.

Posiada dwa znaczenia: ukazuje potrzebę zbawienia i potrzebę pokory.

Nauki  religijne
1. Nauki religijne są kompleksem prawd, dotyczących czci Bożej i zbawienia dusz. Są kompleksem nauk, który Kościół strzeże i którego jest depozytariuszem, począwszy od Objawienia (Pismo święte i Tradycja), po to, aby je nam przekazać. Jest to mądrość Boża.                                                                  

2. Musimy przyłożyć się do ich nauki: jest to powszechna konieczność, dlatego że one są najpewniejsze, udoskonalają nasz umysł, stanowią pierwszą miłość ku Bogu, pozwalają nam odczuwać to, co będziemy robić w niebie oraz dlatego, że musimy je przekazywać słowem i pismem.                                                                                                52               

    3. Muszą być pierwsze i poszukiwane przez wszystkich; muszą być pierwszym kryterium, według którego studiujemy, oceniamy, ukierunkowujemy życie; muszą być przyjmowane z wszelką pokorą.

Pismo  święte
1. Pismo święte to Biblia, czyli księga wyjątkowa, dlatego że gromadzi, kieruje i przewyższa wszystkie inne księgi wiedzą na temat przeznaczenia człowieka i Bóstwa. Jest pierwszym źródłem, z którego Kościół czerpie swoje nauczanie. Jest to „List Boga do ludzi” zapraszający ich do nieba i nauczający drogi tam wiodącej. Obejmuje 72 księgi napisane z Bożego natchnienia na przestrzeni 2000 lat; jest z przedziwną zgodą podzielona na dwa Testamenty, z których jeden jest wypełnieniem drugiego.

2. Ma znaczenie: jako główny  przedmiot studiów, mający Boga za autora (kto czytał wszystko, a nie to?!); jako najbardziej uniwersalna i konieczna wiedza; jako wzór ksiąg dla nas w swej istocie i Bożej metodzie; jako księga, która z woli Bożej ma być czytana, którą Kościół poleca i która była ulubiona przez świętych.                                                                                 
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      3. Obowiązki: najwyższy szacunek, taki, który ukazuje, że Pismo Święte posiada Boga i szacunek, który ukazuje praktyka Kościoła; wytrwała lektura w duchu, w jakim zostało napisane, aby uczynić je przewodnikiem dla myśli i serca; rozpowszechnianie z gorliwością wśród ludzi.

Jak je czytać: z wiarą, pokorą i miłością.

Jak je rozpowszechniać: czynić to dobrze i gorliwie.

Tradycja
1. Tradycja to drugie źródło, z którego Kościół czerpie naukę. Przechowuje ją i jej naucza. Nauka Kościoła częściowo jest przekazana słownie, podczas liturgii, w praktyce życia Kościoła, w praktykach pobożnych, w nabożeństwach, w życiu świętych, w pismach świętych Ojców, Doktorów, godnych zaufania autorów, dogmatyków, ascetów, moralistów, w bardzo różnorodny sposób.


    2.  Tradycja jest godna najwyższego szacunku; jako ta, która kładzie fundament, wyjaśnia, upowszechnia liczne prawdy dogmatyczne; jako ta, która ukazuje życie praktycznie święte, o jakim – za przykładem Odkupiciela, Apostołów i pierwszych chrześcijan - byliśmy pouczani; jako ta, która wskazuje na ducha Kościoła zawsze jednego i zawsze rozszerzającego się, zawsze świętego i zawsze czynnego.                                                                    
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     3. Praktycznie musimy: skłaniać się ku prawdom, które tworzą całość nauczania Kościoła, choć nieokreślonym; wzorować nasze życie na przykładzie dawnych i ostatnich świętych, których Kościół wyniósł na ołtarze; żyć życiem liturgicznym, nauczyć się sztuki sakralnej i śpiewu; szanować i kochać nabożeństwa praktykowane przez świętych; zawsze mieć skłonność do przyjęcia z prostotą dziecka instytutów, dzieł, inicjatyw, które już mają praktykę i tradycję Kościoła.

Jezus  Życie

Męka: królewska droga krzyża świętego:

Jezus cierpiał we wszystkim: jako człowiek, jako prorok, jako świętość, jako Zbawiciel, król itd. Jest to królewska droga do nieba.

Historia męki: aby uzdrowić każdą ranę: pychę, chciwość, zmysłowość itd. itd.

Owoce Jego Męki: uczestnictwo w Jego Męce:  w ludzkim sercu, w uczuciowości, w smaku, w umyśle, w dotyku itd.; życie wynagrodzenia, ofiary: „uzupełniam to, czego w moim ciele brakuje cierpieniom Chrystusa” (Kol 1,24).

Jezus  Życie                                                                                                        55  

              1.  Ja jestem życiem: życiem nadprzyrodzonym (w odróżnieniu od życia naturalnego, wegetatywnego, zmysłowego, intelektualnego, anielskiego).

              Życiem nadprzyrodzonym w nas jest łaska. Śmiercią jest grzech: „wydaje się, że jesteś żywy, natomiast jesteś umarły”(Ap 3,1).

2. Jezus jest łaską: „pełnią łaski” (J 1,14) i udziela nam jej we chrzcie świętym, wzmacnia w bierzmowaniu, karmi nas nią w Eucharystii, naprawia w spowiedzi, oczyszcza w ostatnim namaszczeniu: „przyszedłem po to, aby miały życie” (J 10,10). „Ja jestem krzewem winnym, wy latoroślami; kto trwa we Mnie, a Ja w nim, ten przynosi owoc obfity, ponieważ beze Mnie nic nie możecie  uczynić” (J 15,5).

3. Życie Jezusa traci się przez grzech. Ono ma swój oddech, którym jest modlitwa; swój pokarm, którym jest medytacja; swoje choroby czyli niedoskonałości i wady; swoje zapasy czyli zapał; swoje radości czyli pociechy; swoje niemoce czyli zmartwienia. Osiągnęło ono pełny rozwój w życiu świętych i doskonały w życiu Matki Najświętszej.

Jezus  Odkupiciel                                                                                               
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1. Jezus jest Odkupicielem: człowiek nie mógłby więcej wejść do nieba, nie mógłby adorować, dziękować, błagać o przebaczenie, prosić o potrzebne łaski. Lecz teraz może w Jezusie Chrystusie, który jest Bogiem człowieka.

2. On adorował: „nie szukam chwały własnej, lecz chwały Tego, który Mnie posłał” (J 8,50; por. J 5,30). Dziękował: „składając dzięki; dziękuję Ci” (por. Mt 15,36; por. J 11,41) itd.; zadośćczynił za grzechy: „obarczył się naszymi grzechami” (por. Iż 53,4); prosił o łaski: „został wysłuchany dzięki swej uległości” (Hbr 5,7). On uczynił wszystko dla  nas, a my możemy czynić wszystko w Jezusie Chrystusie i w ten sposób godnie oddawać cześć Bogu, godnie dziękować, błagać o wybaczenie w sposób zadawalający, prosić o łaski w Imię Jezusa Chrystusa.

3. a) Czynić wszystko w Nim i z Nim i przez Niego. b) W Jezusie Chrystusie stajemy się mocni w proszeniu, mamy prawo do przebaczenia, godnie  czcimy  Pana; poza  Jezusem  Chrystusem  jesteśmy  ludźmi  godnymi pożałowania i nieumiejętnymi. c) W Nim wszystko nabiera nadprzyrodzonej mocy, a odłączeni od Niego jesteśmy latoroślami odciętymi od winnego krzewu.
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1. Zadał śmierć grzechowi. Grzech pierworodny  pozbawił duszę łaski, która jest jej życiem. Jezus zapłacił za człowieka, odzyskał łaskę, a zatem ponownie dał duszy życie. W ten sam sposób odzyskuje łaskę człowiek, który upadł w grzech powszedni.

2. Zadośćuczynienie Jezusa Chrystusa było doskonałe, tzn. za ludzi wszystkich czasów i wszystkich miejsc; odnośnie do czterech potrzeb, każdej na swój sposób: wiedzy, integralności, obojętności, nieśmiertelności; nadobfite: „obfite w Bogu odkupienie” (Ps 130,7), „obficiej rozlała się łaska” (Rz 5,20); nieskończone: ponieważ każda czynność Jezusa Chrystusa ma wartość nieskończoną.

        3. a)   Oto dlaczego Bóg znosi moje liczne grzechy! b) Oto dlaczego są tak obfite łaski Boże w Kościele: Komunia święta, odpusty, wiele nawróceń, odpuszczenie grzechów aż do siedemdziesiąt razy siedem.

Jezus Życie 

„Aby miały w obfitości” (por. J 10,10)

      1.  Łaska może być pierwsza, druga, tysięczna: począwszy od dobrego łotra  do wysokości  Najświętszej  Dziewicy  jest  ogromny  dystans.  Ogólnie można powiedzieć, że to zależy od dwóch elementów: tj. od naszego postępowania i od łaski Bożej. Nasz uczynek jest częścią materialną; to łaska jest duszą dającą uczynkowi istnienie i wartość nadprzyrodzoną.                                            58
2. Nasz  uczynek  z dobrą intencją jest  konieczny,  ale tylko ten kto  działa  w Jezusie Chrystusie jest jak latorośl uczestnicząca w Jego życiu, tj. w łasce: „ten przynosi owoc obfity” (J 15,5). Życie Jezusa Chrystusa jest nieskończone: zatem zasługa i łaska może w nieskończoność wzrastać w naszym sercu.

        3. a)  Trzeba chcieć być świętymi, szybko świętymi i wielkimi świętymi w Jezusie Chrystusie; b) pełnijmy wiele dobrych uczynków, abyśmy byli jak wiele stworzeń, osób, czy kłosów zboża (na rozległym polu), które Jezus Chrystus napełnia duszą-łaską; c) to, czego nie można osiągnąć w rzeczywistości, obejmuje się pragnieniem: zatem potrzeba być w sercu wszystkich świętych; w pragnieniach wszystkich aniołów; w Sercu samego Jezusa Chrystusa, które składa się w ofierze na ołtarzach.

Środek łaski 
1. Ogólnie modlitwa „jest podniesieniem duszy ku Bogu”; szczególnie „błaganiem o łaskawość Boga”.

Inna jest modlitwa ustna, inna myślna, a jeszcze inna modlitwa życia. Istnieje również stan duszy tego, który przed Bogiem zachowuje się ufnie jak poddany, ubogi, słaby, mały i nędzny.                                                              59 
                2. Modlitwa jest konieczna w ekonomii Opatrzności: ponieważ bez specjalnej pomocy Bożej nie jesteśmy w stanie praktykować cnót, nie potrafimy pełnić pewnych obowiązków, ani zwyciężyć niektórych namiętności, a także nie możemy na długo wytrwać w dobrym; i z drugiej strony tylko ten, kto się modli, otrzymuje taką pomoc. Zatem kto się modli, zbawi się; a kto się nie modli, potępi się. Modlitwa jest skuteczna, bo opiera się na Bożych obietnicach i na zasługach naszego Pana Jezusa Chrystusa: zatem zawsze otrzyma się to, o co się prosi albo coś lepszego niż to, o co się prosi.

  3.  Modlić się trzeba: z wiarą, gdyż modlitwa będzie wysłuchana na miarę naszej wiary; z wytrwałością, ponieważ „zawsze należy modlić się” (por. Łk 18,1); z pokorą, bo pokorny celnik został uświęcony.

Owoce  łaski

 1. Jezus Chrystus jest autorem łaski. Łaska uświęcająca czyni duszę piękną, czyni ją dzieckiem Bożym, przyjacielem Jezusa, współdziedzicem Jezusa, dziedzicem nieba. Natomiast łaska uczynkowa nadaje wartość i daje siłę do pełnienia aktów cnoty oraz unikania grzechu. Łaska uświęcająca może wzrastać codziennie, w każdej chwili; łaskę uczynkową otrzymuje się przez modlitwę.           60
 2.  Łaska uczynkowa jest bardzo potrzebna, ponieważ człowiek, który upadł, nie może bez niej, jedynie własnymi siłami wykonywać tych wszystkich rzeczy, które są konieczne do osiągnięcia przeznaczonego mu nadprzyrodzonego celu,  bez niej nie może uczynić nawet najmniejszej rzeczy.

Jednak Duch Święty - wlewając łaskę - czyni człowieka zdolnym do osiągnięcia celu nadprzyrodzonego; więcej, łaska stwarza w człowieku najbardziej przedziwne skutki: oświecenie umysłu, święte uczucia serca, natchnienie dla woli. Oprócz tego działa w każdym okresie i we wszystkich warunkach życia.

 3. Kontemplacja Pięćdziesiątnicy: a) łaska przychodzi przez przyczynę modlącej się Najświętszej Maryi Panny; b) łaska przynosi mądrość niebiańską, heroiczne cnoty, gorliwość apostolską.

Łaska  uzdrawiająca

Łaska uzdrawiająca leczy wady natury zadane grzechem pierworodnym:

Dotycząca umysłu leczy niewiedzę, lekkomyślność, zapomnienie, jego tępotę, błędy, przesądy, przewrotność.                                                    
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Dotycząca uczucia leczy obojętność, złe skłonności, namiętności, uczuciowość, przywiązania.

Dotycząca woli leczy chwiejność, zmienność i niestałość, gnuśność, upór, złe przyzwyczajenia.  

* * *

Łaska uczynkowa ułatwia pełnienie aktów przewyższających naturę:aktów prawdziwej pokuty;

aktów wiary, nadziei, miłości;

życia chrześcijańskiego według przykazań Bożych oprócz prawa natury.

Łaska uczynkowa podnosi jeszcze te akty, dodając do nich zasługi naszego Pana Jezusa Chrystusa przez rozlanie Ducha Świętego, aby miały wartość wieczną.

Łaska uzdrawiająca względem ciała:

wygasza złe pożądliwości,

wlewa nowe i święte pożądania,

udziela wszystkich nowych skłonności, pociech itd., jak zauważa się to u świętych.

W tym życiu 











„Głoszenie  Bożej  dobroci”                                                                             

                                                                                                             62

             1. Pan Bóg chce być uwielbiony jako Dobry, szczególnie dlatego, że nastąpiło rozlanie Bożych dobrodziejstw: a) w stworzeniu rzeczy niewidzialnych, materialnych, człowieka; b) w podniesieniu do porządku nadprzyrodzonego, w znoszeniu człowieka, w obietnicy i przygotowaniu czasów dla Zbawiciela; c) we Wcieleniu, życiu, śmierci Zbawiciela: poprzez naukę, przykłady, wynagrodzenie, Kościół, sakramenty; d) poprzez rozlanie Ducha Świętego ogólnie na świat, Kościół; w sposób szczególny na każdą duszę. Zatem należy te dobrodziejstwa ukazywać.

* * *

2. Uwielbiać Go na ziemi:

Poznać Ojca, Syna, Ducha Świętego; uznać  prawdę, ale nie powierzchownie, że nasze życie, przeznaczenie, nasze powołanie pociąga za sobą obowiązek uwielbiania Boga; potrzeba odpowiadać  na Boże rozlanie darów.

W niebie:

To, co zasługuje na niebo, to całkowite uwielbienie, wypływające z kontemplacji Boskiej dobroci samej w sobie, doskonale ją miłując i ciesząc się nią.

     * * *

 3.  Toczy się walka między:                                                               
ja, które chce adorować samego siebie, uwielbiając siebie, kochając siebie i służąc sobie samemu zamiast Bogu                                                                                   63

a Bogiem, który chce zdobyć człowieka siłą miłości; skrępować go więzami miłości; łączyć się z człowiekiem i wchłaniać go w Bóstwo przez miłość.

Nauka  Świętego Pawła

ZAKOŃCZENIE  II  CZĘŚCI


   Z fragmentów rozrzuconych w Objawieniu Starego i Nowego Testamentu, Paweł – pouczony przez Jezusa Chrystusa i oświecany na każdym kroku  przez  Ducha  Świętego – nadał  tak  dogmatyczny,  jak i moralny  oraz liturgiczny kształt nauce, którą nazwał „swoją Ewangelią” i którą dziś żyjemy; więcej, którą żyje Kościół. Będąc najbardziej kompletnym i najwierniejszym interpretatorem Boskiego Mistrza, połączył i dał opracowanie całej Ewangelii zastosowanej w taki sposób, że poganie znaleźli w niej to, czego nieświadomie szukali. Oparł swą naukę na solidnej syntezie i ścisłej logice 
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  Spojrzenie św. Pawła przeniknęło głębię upadku w grzech pierworodny; w jego świetle widzi człowieka, który stał się ciałem; widzi, że grzech wyciska piętno na jego członkach i jest przyczyną śmierci; widzi, że wola, która prawie zawsze jest niezdolna do uwolnienia się z niewoli i bezsilna, aby dotrzeć do sprawiedliwości, zostaje podniesiona do godności Boskiej. Rzeczywiście sprawiedliwość nie ogranicza się do prawa naturalnego lub do cnoty naturalnej, ale jest samą świętością Bożą Jezusa Chrystusa przekazaną naszym duszom przez Ducha Świętego, doprowadzając do zjednoczenia naszej woli z wolą Bożą.


   A skąd pochodzi to zjednoczenie ze sprawiedliwością wieczną? Z wiary, określonej przez świętego Pawła w Liście do Rzymian, jako tej, która ma moc nadprzyrodzoną. Wiara, działając przez miłość, łączy nas z Jezusem  Chrystusem, w którego wcieliła się świętość, życie Boże. Ona czyni więcej: tworzy w nas nowe jestestwo ożywiane przez Jezusa Chrystusa. Zjednoczeni z Nim, zawierzywszy Mu w tym życiu, możemy czynić i czynimy to, co On uczynił; w Nim umieramy dla ciała i grzechu, aby narodzić się na nowo do życia duchowego. Mówiąc bardziej precyzyjnie: jedynie Chrystus żyje, myśli, działa, kocha, chce, modli się, cierpi, umiera i zmartwychwstaje w nas. On, Głowa odnowionej ludzkości, kształtuje ze wszystkich wierzących, ciało mistyczne, którego członki są ściśle złączone przez miłość, ożywiającą to życie, ciało mistyczne, w którym bije jedno serce, Serce Jezusa Chrystusa.
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     Jako praktyczne zakończenie, wyciągamy wnioski:


   1. Jezus jest prawdą: zatem potrzebne jest zgłębianie nauki Jezusa Chrystusa; tj. uświęcenie umysłu, miłowanie Boga całym umysłem (Ewangelia, kształcenie zakonne, myśli i sądy Jezusa Chrystusa), wykluczenie wszelkiej rzeczy przeciwnej, także zwykłego niepokoju.

   2. Jezus Chrystus jest drogą, [zatem potrzeba]: naśladować życie Jezusa Chrystusa, uświęcając wolę, tj. miłowanie Boga z całej woli.


   3.  Jezus Chrystus jest życiem: zatem potrzebne jest najwyższe studium łaski Bożej: Mszy świętej, Adoracji, Komunii świętej,  zjednoczenie habitualne całym sercem.


